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Miejsce i czas wydarzeń Bełżyce, II wojna światowa

Słowa kluczowe Bełżyce, II wojna światowa, komunia święta

 
Pierwsza komunia była bardzo skromna, ale tak powinno być
Miałam wtedy siedem lat, więc to trochę za młody wiek, żeby iść do komunii, ale
ksiądz powiedział, że zbliża się front - czerwiec, [19]44 rok, a, że moja siostra szła do
komunii, ta starsza – „No to i ona niech idzie”. No to poszłam do komunii. Nic z tego
nie  wiedziałam,  nic  z  tego  nie  umiałam.  Chodziłam  na  te  zajęcia,  ale  dziecko
siedmioletnie  to  pojęcia  nie  ma o tym.  Wiem, że na egzaminie to  po prostu się
popłakałam i w ten sposób zdałam egzamin. No, ale komunia była. Moja pierwsza
komunia. Bardzo skromna. I taka powinna być. Było przyjęcie tak zwane, na dworze,
przed kościołem, była kawa biała i jakieś bułki maślane. To było właśnie takie bardzo
dobre. Nie było prezentów, nie było nic. No, bo po co właściwie. 
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